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. postawą 700 Mx, 
Zagranicą 146 Mk. 
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PLAC 


pierwszorzędny w Aleji Józefiny 
do sprzedania. 

Wiadom.: Dom Handlowy W. Stad- 

nicki i S-ka Aleja Józefiny Ne 8. 


zadizzzizzzzzzzał* 


Tamże’ przedstawicielstwo najwyż- 
szego gatunku wapna kopalni Su- 
lejowskiej „Pereswit*. 2375 
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gw Nokłór 


9. Wałchowiczowa 


Al. Józefiny N: (3, front, II piętro 
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Choroby węwnętrzne i dziecięce 
RDCECESZEM 


moczu, kału, piwocin, soku żołądkowego 
i krwi (na syfilis i inne.) 


| Przyjmuje od 9-11 i od 4-6 po poł. 


Ogłoszenie. 


| Magistrat miasta Kalisza ogłasza kon- 
kurs na sprzedaż 1000 mtr. Ż (tysiąc) 


drzewa tartego budnicowego. 
Termin składania ofert zapieczętowa- 


nych w kopertach do dnia 3 września r. b. 


MAGISTRAT. 
Prezydent (—) Koszutski. 


WRECZ WE EPE AEZCDOZAKA 
Odwołanie. 


Zarzut przeciwko majstrowi gazowni p. 
Franciszkowi Przewoźniakowi odwołuję 
2412 Nowak. 


ZE 
STRZAŁ 


dzielę |-szy seans o g. 4-45, | Wszechpotężny 2 Serjowy dramat w 12 aktach j 
| według  Scenarjusza LEO BELMONTĄ. | 


FAKT? GZREU 


OERA 40 mx. 


rd 


SS. E, 


_ Pismo codzienne, polityczne, społeczne i ekonomiczne. 


Piątek, dnia 25 sierpnia 1922 r. 


Telegramy. 
Zaburzenia w Katowicach 


KATOWICE. Dn. 21i 22 bm. w Katowi- 
cach miały miejsa?.rozruchy na tle żywnościowem 
Aczkolwiek rada wojewódzka zakazała w swoim 
czasie wywozu towarów do Polski, pomimo to 
różni spekulanci, przeważnie żydzi, wywozili 
wszelkie towary, wskutek czego na G. Słąsku za- 
brakło wielu towarów z dziedziny aprowizacji i 
innych. Ludność, oburzona tem, zebrała się do 
odbierania towarów, przyczem poturbowano wie- 
tu paskarzyi, żydów. Policja nie była przygo- 
towana na takie załściai, nie była w stanie Za- 
pobiedz ekscesom. Dopiero w ciągu nocy i Z ra- 
na nadciągnęły oddziały policji konnej, która 
czuwała nad porządkiem, nastrój jednakże jest 
burzliwy. 


Szef rządu irlanizkiego 
zamordowany 


LONDYN. Collins, szef prowizorycznego rzą 
du irlandji, zamordowany został z zasadzki pod 
miejscowością Bandom w hrabstwie Cork. 


Złe zbiory w Rosii 


GENEWA. Wiadomości, dotycząee zbiorów 
w Rosji są w dalszym ciągu niepokojące. Dono- 
szą obecnie z okręgu Bużyłuku w gub. Samar- 
skiej o panującej tam suszy. Nawet w okolicach 
znajdujących się w warunkach stosunkowo naj- 
tepszych, zbiory są znacznie niższe od normalnych 

Depesza z Czelabińska donosi, że pomimo de- 
szczów, które spadły w tygodniu ubiegłym. spó- 
źnione zbiory będa w znacznej części stracone. 

Do organizacji pomocy głodnym w Rosji 
wysłano nagiącą prośbę o udzielenie w dalszym 
ciągu pomocy tym okręgon. , s 


Czerwone walki w Tndiach 


LONDYN: Korespondent „„Timesa” w Simia 
poświęca jeden z artykułów działalności bołsze- 
wiekiej w Indjach. Działalność ta ma podstawę 
w dwóch głównych centrach 
i Berlinie. 

Samarkand stanowi centrum agitacji dla aafe 
go wschodu. Już w lutym 1921 r. „czerwóni* Gzy 
nili wszelkie wysiłki, aby założyć w Samarkandzie 
wyborną szkołę, przeznaczoną do kształcenia a- 
gitatorów. 

Wśród uczniów uczęs gzających do tej szko- 
ły znajdowało się około tysiąca Hindusów. Skoń- 
czywszy swe studja pówracali: oni do ojczyzny. 
W międzyczasie rokowania w Afganistanem dały 


agentom bolszewickim okazję, do jeszcze pilniej- o 


szego zajęcia się polityką w Indjach. 
Co sie tyczy Berlina, to już od pewnego Ga- 
su przebywa tam znaczna liczba ekstremistów 


hinduskich. Stamtąd mogą oni łatwo komuniko- ' 


wać się z bolszewikami w Rosji i operować swoje 
plany rewolucyjne beż żadnej przeszkody 


Dziennik zatytułowany „Awangarda niepo- ` 
diegłości indyjskiej", publikowany w Angfii, a 
zasilany materjałami pochodzątytni z Berlina, Par ` 


©] Za! svrersz zòn. tub iepo miejsce 

; na sił. 123. m. 250: w tekście m. 
. | Netrolog 250 xa ze sczzine 120 mt. 

| Acres Recakcy i Aaminisuacjh 


OSOBY 

Belina, Smosarska, Osterwina, Junosza--Stępowski, Węgrzyn, 

. Sliwicki, Lenczewski, Owerło, Roland, Chmielewski, Bryliński, 
Samborski, Sendecki, Zajdowski i inni. 

Eezwzselędnie przyjdzcie wszyscy. 


w Samarkandzie 


Naieżytość pocztowa opłacona ryczałtem 
| O O EEEE 
i CENA 


Kalisz. AL Józetioy 1. Tel M 9) 
Otwzrtz od 9—12 i oc 2—6 po po! 


Rok XXX 


Wielki Film Rodzimej Produkcji wytwórni „SFINKS“ w Wars zawie 


|ia seia IGRASZKI LOSU ow o 


GŁOWNE: 


ryža, Londynu, Zurychu i Rzymu jest obecnie szo- 
roko rozpowszechniony w Indjach. Propaguje on 
wyraźnie idee bolszewickiei: rozpatruje wszyst= 
kie sprawy ze sowieckiego punktu widzenia. 
Dziennik ten drwi sobie nawet z program 
agitatora hinduskiego Gandhiego, który jest uwa+ 
żany za zbyt umiarkowanego. Dziennik wspomnia+ 
ny propaguje myśl organizowania syndykatów 
robotników hinduskich, oraz syndykatów chłop+ 
skich. nietylko dla biernego oporu, lecz także 
dla akcji zaczepnej. W Allahabadzie wydane są 
„Bombay Chroniele* i „Independent“, 2 angiel- 
ski” dzienniki, manifestacje swą sympatję dla 
Rosjan, kemalistów i republikanów irlandzkich. 


leszcze o Weissie i Rulskim 


WARSZAWA 24. Sędzia śledczy p. Loren= 
towiex opanował już całkowieie sprawę defrau- 
dacji w Banku Handlowym. Sledztwo P 
nie wykazało nowych! momentów. i 

Ewentualność pokrycia z upadłości Weissa 
iRulskiego ostatecznej sumy zdefraudowanych 
pieniędzy nie może wpłynąć na losy aresztowa- 
nych. 

Fakt ten, o ile istotnie będzie miał miejsce 
co najwyżej odegra rolę okoliczności łagodzą 
cej podczas projącsu sądowego. m 

Zbrodnia oszustwa, jakiej dopuścili się Weiss 
iRulski, nie została niczem zakwestjonowana. | 
Nie może być więc mowy o wypuszczeniu defrau+ 
dantów na wolność, jak również zamiany środka 
prewencyjnego aresztu na wysoką nawet kaucję. 

Przynajmniej w najbliższej przyszłości. i 

Obronę Rulskiego ma objąć znany adwokat 

p. Mieczysław Ettinger. 


Katastrofalny spadek marki 
piemieckiei 


BERLIN: Koniec dzisiejszej giełdy wyka- 
zał podobny katastrofalny spadek marki niemiec 
kiej, jak najgorszy okres roku ubiegłego. Speku- 


danci, publiczność i zagran:'ea wydzierali sobie 


wzajem towar z ręki, a wśród kupców zauważono 
prócz Czechosłowaków także i Amerykanów po- 
łudniowych. Nie ulega wątpliwości, że ostatnia 
mowa Poincarego nie pozostała bez wpływu na 
usposobienie targu. Dolary późnym wieczorem do 
szły do 1375. Pozatem notowano: Londyn 5880 
Paryż 10400, marka polska 15. 


Okólnik ministra  sprawiedlie 
wości w sprawie przestępstw, 
związapych z wyborami. 


Min. sprawiedhwości wystosował do. proku- 
ratorów przy sądach apelacyjnygh iokręgowych 
okólnik treści następującej: j f 

Wobec ogłoszenia dekretu Naczelnika Pań 
stwa z dm. 18 sierpnia ọ zarządzeniu wyborów 
do sejmu i Senatu, z dniem tym: weszliśmy już for- 
malnie w okres wyborczy, taktycznie, ze względu 
na ożywioną agitację przedwyborczą, już dawniej 
rozpoczęty; oo RY TE 52 „l 


Niepodobna nie wwrócić uwagi na jaskrawe 
' ci. rozkołycania namiętności politycznych, 
już to w postaci zaciekłośni agitacyjnej, nie liczą+ 
cej się z. bezpieczeństwem i spokojem . wewnętnz- 
nym państwa, zarówno w przemówieniach wieco- 
wych, jak w prasie, -już to nawet gwałtownych 
wystąpień czynnych, doprowadzących do uszko- 
dzeń cielesnych pracowników politycznych. 
„Wobec tych objawów, które zapewne «nogą 
się powtarzać, urząd publiczny musi wziąć Za 
niezłomną podstawę działania następującć zasa 


Po 1) AV myśl konstytucji, wszyscy obywatele 
"są jednakowo powołani do udziału w trosce o 
dobro Rzjpłtej, mogą zatem swobodnie wypowia- 
dać zdanie o sposobach najlepszego zadośćuczy- 
nienia potrzebom współżycia państwowego, a wy- 
bierając na swych przedstawicieli w sejmieisen 
nacie osoby o takich lub innych pogłądach po~ 
fitycznych, dążyć do zaspokojenia tych potrzeb, 
do realizacji zamierzonych zmian iudoskonageń 
w zyciu państwowem. i 

Po 2) To wykonanie praw obywatelskich nie 
moze nigdy wstawać w sprzeczności z ochrania- 
nym przez ustawy interesem państwa i prawani 
reszty obywateli, w takim bowiem wyjpadku staje 
się szkodliwem i przestępnem tych praw naduży- 
ciem. 

Ochrona swobodnego wykonywania praw o- 
bywatelskich wymaga właśnie, aby wszełkie ich 
nadużycie było karane w sposób bezwzględny 
stanowczy i sizybki. 

Rzeczą władz administracji wewnętrznej jest 
zapcbieganie możliwości takich nadużyć, jeż: li 
zaś mimo to zachodzą one, to obowiązkiem urzę- 
du publicznego jest niezwłoczne wdrożenie šei- 
gania karnego. W przeciwnym razie, pozostając 
bez kary, nadużycia te mogą się rozwielmożuić, 
spotęgewać, doprowadzić do upadku praworząd 
ności, stanowiącej kardynalny warunek bytu pań- 
stwa. 

W każdym wypadku przestępnego nadużycia 
praw obywatelskich, miejscowy urząd prokura- 
torski powinien wkroczyć natychmiast z całą sta 
ne wczością, podając bez zwłoki możliwie dokłaa 
ne sprawozdania o przebiegu wypadku i poczy- 
nionych zarządzeniach prokuratorowi pizy Są- 
dzie apelacyjnym, a w wypadkach ważniejszych 
radto bezpośrednio min. sprawiedliwości. 

Dochodzenia prokuratorskie powinny być u- 
kończone iakt oskarżenia (wniosek o zarządzenie 
rozprawy głównej) złożony sądowi najdalej w 
ciągu sk dmiu dni od wypadku, nadto właściwy 
prokurator musi w sposób przekonywu jący przede 
stawić sądowi, że w interesie publicznym leży, aby' 
rozprawa o przestępstwa związane Z wyborami 
odbyła się przed ukończeniem okresu wyborczego 
inaczej bowiem wymierzona kara traci najważ- 
niejsze swoje znaczenie, jako prewencja ogólna. 

Przy wnioskowaniu o środkach zabezpiecze 
nia osób pociąganych do odpowiedziałności, trze 
ba się liczyć z powagą i warunkami spełnionego 
czynu oraz ze szczególnem niebezpice zeństwiem, 
jakie, ze względu na okres wyborczy działalność 
sprawcy może powodować. ; 

Od tego, w jakim stopniu urząd publiczny 
iposzczególni jego przedstawiciele wykażą nie- 
zbędny spokój, bezstronność i'stanowczość, zale- 
ży nietylko mniej lub więcej spokojny przebieg 
wyborów, ale także ogólne zapewnienie prawo 
riządności życia państwowego. 

(W imieniu własnem i całego urzędu publicz- 
nego oświadiczyłem Sejmowi Ustawodawczemu, j 
że tak właśnie rozumiemy nasz obowiązek i! bię* 
dziemy się starali nałeżycie go spełnić. Mam tę 
pewność, że prokuratorja polska w całej rozcią- 
głości zadaniu swemu odpowie. 

Minister sprawiedliwości: 
(—) MAKOWSKI. 


Polskie centrum. 


Naród polaki sta je się w obliczu odpowiedział 
nego zadania utrwalenia podstaw swego niepo- 
diegłego bytu. W ciągu 4-lecia istnienia naszej 
państwowości nie zdłaliśmy całkowicie opano4 
wać sytuacji wewnętrznej i ugruntować zasad pra 
worządności. Zdobywaliśmy się na odruchy twór- 
cze, na porywy pełne heroizmu, lecz szybko spia- 
lające sę w ogniu entuzjazmu chwili i dorywczo 
ści. Łono narodu pożerałi trawił niszczycielski 
"ogień demagogji. Ożady, go zwodnicze ha- 
sła rzekomej demokracji. ukrywającej pod ob< 
słonką fałszywego liberalizmu indolencję moral} 
ną, szkodliwy dyletantyzmi zaborcze karjerowiś 
|czostwo. W atmosierze zarazy prądów wywroło- 
wych, przenikających ze wschodu, w wirze pię* 
trzących się. zewsząd niebezpiegzeństw wybory 


do pierwszego Sejmu, do walnej Izby Ustawodaw 


GAZETA KALISKA -25_ si 


— 


ia 1922 roku: 


czej musiały zniekształcić istotną wolę narodłuwi 
kował 


dać rezultat niewspółmierny z żywotnemi- 
bami kraju. ASejm suwerenny nie Pep 
sobie tego wszystkiego, co najlepszego miał nas 
ród do zużytkowania. Zaś jako źródło wszelkiej, 
władzy nie stojąc na wysokości wymogów. okresu 
spajania icementowania Ojczyzny, nie mógł om 
stworzyć warunków odpowiednich dla powoła+ 
nia sprężystego rządu i dania krajowi najlepszych 
praw. Nawa państwa chwiała się od przypad 
ku do przypadku, a piętno tej przypadkowości 
odbiło się na wszystkich nieomal naszych poęzyr 
nabiach państwowo-twórczych. . 

Jednak silna, niezłomna woła życia, ży- 
wotność narodu zdałała przezwyciężyć dorywczo 
szkodnietwo wewnętrzne i najpór wrogich sił we- 
zewnątrz. Mimo wszystkiego przetrwaliśmy i zwoł- 
na rozszerzając podstawy naszej egzystencji pań 
stwowej podążymy w przyszłość dziejową. Ko= 
sztowało to przecież wiele niepotrzebnych wysił- 
ków, wiełe energji nieodpowiednio zużytkowanej, 
wiele sił źłe skierowanych, wiełe straconego nie- 
produkcyjnie ruchu. Była to polityka nieopa- 
tnzna, rabunkowe częstokroć trwonienie energji 
narodowej. we usterki pierwszego okresu na~ 
szej państwowości musimy zatem: naprawić. Win- 
niśmy mądrze icelowo wykorzystać doświadeze- 
nie dotychczasowe, naprawić błędy popełnione. 

Obecnie, gdy zbliża się moment wyborów do 
nowego Sejmu, należy się poważnie a głęboko 
zastanowić, komu ma naród powierzyć władzę 
prawodawczą na długi, kto wie czy nie decydn- 
jacy o dalszych losach kraju pięcioletni okres 
trwania u steru państwa? Konstytucja nazza ob- 
darza Sejm pełnią władzy prawie dyktatorskiej. 
Ten: większa spadnie na nas wobec przyszłych 
pokoleń odpowiedzialność, jeśli znów wydamy 
Sejm, źródło praw i orbitę życia państwowego, na 
pastwę krańcowości programów politycznych i:i 
społecznych oraz niszczyciełskiej metody bez- 
wzgłędnej walki partyjnej. Pamiętajmy że to by- 
ły organiczne bolączki dotychczasowego Sejmu 
ione to paraliżowały jego działalność. Różne 
zamierzenia najwięcej nieodzowne i najwięcej ży- 
wotne dla kraju po przejściu przez bezwzgjędny 
filtr skrajnych programów, skrajnych antagoniz- 
mów w Sejmie, wychodziły stamtąd gruntownie 
zamputowane izniekształcone. Mądre w pomyśle 
niu ustawy przetwarzały się nieraz w dziwolągi 
istad ten chaos prawny, w jakim żyjemy ii na 
jaki utyskujemy. 

Jest objawem pocieszającym i niezmiernie do- 
datnim, że świadomość tego coraz szersze w spo- 
łeczeństwie zatacza kręgi. Ogół nasz zac'yna poj- 
mować, że klęską Połski odrodzonej jest owo 
spiętrzenie się krańcowości partyjnych, które 
wycz-rpywało i wyczerpuje dotychczas kraj. Ogół 
nasz zwolna uświadamia sobie, iż Polska potrze- 
buje okresu twórczej a wytężonej pracy, do któ- 
rej nic dopuści nigdy ta zaciekła walka wewnętrz- 
na, jaka się toczy między skrajnymi obozaćni le- 
wicy ijprawiey. Nad stanem takim zapanować no- 
że jeno silny blok, dokoła którego skoncentru ja 
się wszystkie narodowe żywioły rozwagi i umiar- 
kowania pod hasłem intensywnej pracy orga icz 
ne' miast zaciekłej wojny partyjnej, łagodzenia 
wą:ki kas, miast jątrzenia obywateli jednej oj- 
czyzny między sobą, twórczej. wspólpracy, miast 
niszczycielskiej nienawiści. Jest też objawem go- 
dnym uznania, że idea ta nietylko przenika już 
rozważniejsze warstwy narodu, lec: zarazem wcie 
lą się ostatecznie w życie. 

Wobec zbliżających się wyborów do Sejmu 
i Senatu Narodowe Zjednoczenie Ludowe, Stron- 
nictwo katołiekowjudowe, Polski Związek Kreso 
wy wespół z organizacjami politycznemi i społecz- 
nemi oraz grupami działaczy bezpartyjnych utwo 
rzyły wspólny komitet wyborczy pod nazwą „Pol- 
skiego Centrum“. Blok ten odrzuca wszelkie ha- 
sła skrajnej demagogji i jednostronności partyj- 
nej lub społecznej. Pragnie on zgrupować pod 
swym sztandarem wszystkich tych, którzy jako 
naczelny swój poza stawiają sprawę obrony 
oraz rozwoju Państwa Polskiego idobrobytu a 
szczęścia całego narodu. Daleki od krańcowych 
haseł i skrajnej jednostronności, idzie on do na- 
rodu ze sztandarem zasad umiarkowania wytężo- 
nej pracy u podstaw państwowości własnej, Za- 
panowania nad partyjnictwem, warcholstwem i 
zaślepieniem klasowem. 

Przyszłość Polski wykuwać możemy tyłko w 
harmonji ładu oraz porządku wewnętrznego. Do- 
Syć mamy groźnych ch:nur, napływa RE z ze- 
wnątrz na horyzont naszego życia panspwow a 
istarających się zaćmić słońce naszej niepodle- 
głości, abyśmy mogli lekkomyślnie wydawać kraj 
na pastwę krwawej wojny domowej, jaką Polsce 
niewatpliwie zagrozić może zapowiadana i goto- 
wana w obozach 5 prawicy oraz tewiey 
t zw. „próba sił*.. Polska nie chce takiej „prós 
by sił“, która w istocie byłaby, aktam, samobój- 
czego zaślepienia. Musimy zdać natomiast „egza- 
min sił". Zadania jego leżą we współpracy poko 
jowej a wytężonej dla przyszłości narodu. . 

Czesław: Gumkowski. Ay 


Paskarstwo. Nieporsyśine widoki zbio . 


rów. _Fałszowanie środków żywuościo- 
wych. Polska wystawa pływająca. 
Przemysł polski w Gdańsku.  Szkolni- . 
ctwo polskie w Wolńem Mieścże. — Mili- . 
taryzacja urzędników kolejowych. 

Walka ze zwyrodnieniem rasy. 


Gdańsk, w siśrpniu 1920r. 
(Dokończenie ;.” 


Paskarstwo kwitme tu w najlepsze. Dla: 
przykładu wypada przytoczyć fakty iż filiżanka 
kawy w jednym lokalu kosztuje 8 marek. w dru= 
gim zaś obok—20 mk., obiad w jednen. miejsew 
100 marek, w drugim 150 itd. Senat gdański nie 
normuje gen na te artykuły, to też-.restauratormy) 
właściciele kawiarń lubi t.p. łupią skórę, zaciera» 
jąc ręce 2 radościsże mogą uprawiać paskarstwo 
bezkarnie. Coprawda wyanaczone są ceny na ta- 
kie artykuły, jak masė, mięso, chleb, warzywa 
itp., lecz ceny te istnieją tylko na. papierze, bo 
żadnemu handlarzowi ani się nie śni, aby się miał 
trzymać zen urzędowych, zwłaszcza, że przedsta- 
wiciele narodu wybranego podbijają ceny, wyr 
rywając gojom artykuły pierwszej potrzeby. Za- 
nikła już uczciwość kupiecka, ustępując miejsca 
paskarstwu, a w miarę napływania Synów Izraeła 
do Wolnego Miasta, paskarstwo rozszerza się 
coraz: bardziej. Senat gdański nie znajduje żad- 
nych środków zaradczych, aby temu przeciw” 
działać, to też każdy z tych przybyszów: zarabia 
swoim sposobem, skupując np. wszelkie artyku 
ły, które następnie po cenach nadzwyczaj wy“ 
górowanych sprzedaje dalej. 

Długotrwałe deszcze spowodowały wielkie 
szkody w zbioracji tegorocznych, szczególnie w. 
powiecie gdańskie niziny,, gdzie wiele ziemiopło 
dów pogniło, zaś żyto porosło i zczerniało w ko- 
pach. Również strejk rolny, jaki tu trwał prze= 
szło dwa tygodnie, wpłynął bandzo ujemnie na 
tegoroczne zbiory, tak że bez: pomocy Polski gro- 
ziłoby Wolnemu Miastu widmo głodu. 

(W ostatnich: dniach zachodzą coraz częściej 
wypadki fałszowania $rodków żywnościowych, 
Piekarze, jak stwierdzono, używają szkodliwych 
dla zdrowia kłomieszek do chleba, rzeźnicy zaś 
sprzedaja najczęściej wyroby z mięsa nadpsute- 
go. Masto i$vszelkie produkty wiejskie, wykupy 
wane przez przekupniów. dostają się do rąk spo=, 
żywców slałszowane, czyli że dziś już nie można. 
polegać na uczciwości kupiecziej, jak to była 
dawniej. Dlatego senat gdański wydał Surowe 
przepisy. według których fałszerzom Środków 
żywnościowych grożą surowe kary pieniężne i 
więzienie, oraz zamknięcie lub konfissata przed- 
siębiorstwa. Specjalna policja do spraw rzemieśl- 
niczych notuje codziennie .przekroc:enia tego ro- 
dzaju, a sądy gdańskie rozpatruja codziennie po 
kilka takich spraw.) 

Wielkie zainteresowanie wzbudziła w tutej- 
szych kołach kupieckich polska wystawa wędrowk 
na wzorów przemysłu i rzemiosła, która ma wkrót 
ce zawinąć do Gdańska na kilku statkach nzecz- 
nych w drodze z” Tczewa. Myśl urządzenia tej 
wystawy w Gdańsku należy powitać z wiełkiem; 
uznaniem, gdy to da możność kupcom; gdańskimi 
zapoznania się z wytworami polskimi i powoli na- 
wiązać _ ściślejszy kontak z polskiemi środowi- 
skami przemysłowo-handłowemi. j 

Przemysl polski w Gdańsku reprezentowany 
jest w ostatnim czasie dość poważnie, mianowicie: 
otwarto tu kilka filji ufabryk łódzkich, warszaw= 
skich itd. Z przemysłu włókiennicz-go spotyka- 
my tu np. materjały na ubrania Z Bielska, wya 
by bawemiane Geyera, Poznańskiego, Scheiblera 
żyrardowskie ijinne. Jakość towarów polskich 
przekonała tutejszych kupców, iż przemysł pol- 
ski należy traktować poważnie. Spotykamy więc 
u krawców polskie materjały na ubrania, nieu- 
stępujące w niczem towarom niemiepkim, które 
z powodu cła, są bardzo drogie. Inny przemysł 
jest tu reprezentowany również poważnie, a 0- 
statnio otwarto w Gdańsku skład wódek i likie+ 
rów znanej lirmy lwowskiej Bbaczewskiego, które 
pod względem jakości stanowczo przewyższa ją 
at sławne do niedawna wódki i likiery gdań- 
skie. i 

Szkolniciwo polskie w Wołnem Mieście po- 
zostawia jeszcze wiele do życzenia. W`Gdańskw 
istnieją dwie szkoły ludowe z polskim językiem 
wykładowym, jedna szkoła w Oruni (Ohra, po- 
bliska gmina ), natomiast na kiłku przed nieściach: 


sy pólskie, w których wykładają nauczycieliq 


Niemcy, albo zupełnie zniemczeni. Można sobie 
więc wyobraz:ć, co za korzyści może wynieść z 


takiej nauki dziecko polskie, któremu naugżywiedj 


paczy: mowę ojonytą. LĄ 


istnieją przy niemieckich szkołach ludowych kła: 
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/ otwarta klasa polska 
„ fudowej. Tak więc w 


szkoły po 
nat. Wolnego Miasta, 
szkoły polskiej potrze 


osi, iż do otwancia jednej 
40 zgłoszeń, a jeżeli się 


zgłosi mniefsza liczba dzieci, zostanie dła nich, 
i Prz istniejącej już szkołe < 
owym. 


k rym porcie zgłosiło się 
początk: 41 dzieci, później jednak, wskutek 
szykan p 4 Mozy Niemeów, dwoje dzieci rodzi- 


|<: wycofali. tak że zostało 39 dzieci, wobec cze- 


stać oddzielna szkoła. W Wielkich Trąbkach, 


go uczepił się senat, że dla mich nie może pow 


wiosce czysto polskiej, zgłosiło się dzieci. wię- 


cej, aniżeli prawo szkolne wymaga, lecz wójt tam+ 
tejszy, hakatystycznie usposobiony i jego przyja- 
ciel nauczyciel usposobili senat w ten sposób, ża 
nadeszła odpowiedź odmowna w sprawie otwar- 
cia Szkoły. W Starym Szotlandzie zgłosiło się 30 
dzieci, aleitu rozstrzygnął senat, że nie założy 
dła nich ani szkoły, ani oddziełnej klasy, jak 
również zabroniono tym dzieciom uczęszczać do 
szkoły polskiej w sąsiedniej Oruni. £ powyższe- 
ge wynika, że stosuje się tu ciągle bezprawie pru- 
skie, utrudniając Polakom życie pod! każdym ; 
względem. Posłowie polscy na sejm gdański czy- 
nią wprost nadhudzkie wysiłki u senatu, lecz, jak 
dotąd, bezskutucznie. Jedynie gimnazjum polskie 
w (Gdańsku rozwija się normalnie, licząc obcenie 
180 uczniówiuczennic. Liczba ta mogłaby się 
znacznie powiększyć, lecz nadzwyczajna odłegłość 
gimnazjum już nie od Gdańska, ale np. od Wrze” 
szcza, Nowegoportu, Oliwy, Sopotu itd. nie pov 
zwala wszystkim Polakom posyłać swskh. dzieci 
do tei uczelni. Nauka rozpoczyna się tu już o 
godzinie 8-ej rano, tak, że np. uczeń, zamieszku- 
jący w Sopocie, musi wstawać przynajmniej a 
6-ej rano. aby móc pojechać koleją do Gdańska 


"skąd jeszcze 20 minut trzeba iść do Petershagen, 


dzie znajduje się gimnazjum. Na otwarcie zaś 
drugiej takiej uczełni niema środków, gdyż istnie+ 
jące już gimnazjum nie mogłoby się utrzymać, 
gdyby nie ofiarność Polskiiżyłczłiwość rządu 
polskiego, który udzielił bozinteresownie gmachu 
swego na pomieszczenie gimnazjum. i 
Jeszcze przod przejęciem kolei gdańskich 


przez dyrekcję gdańską mundurów polskich, po- 


KRONIKA. 
- NACZELNIK PANSTWA NA SLASKU.. 
Województwo śląskie komunikuje: W sobotę 


„dnia 26-g0 bm. pnzybywa na Slask p. Naczelnik 


Państwa. W ciągu sobotyiniędzieli zatrzyma 
się p. Naczelnik Państwa w Katowicach i okolicy 
skąd w poniedziałek w drodze powrotnej uda się 
przez Rybnik i Psczynę do Dziedzic. Przzyjęcie 
. Naczelnika Państwa odbędzie się w niedzielę 
la życzenie p. Naczelnika Państwa z powodu 
urcczystości związanych z jego przyjazdiem, pra- 
ca normalna nie ma ułedz. przerwie. 


—: POSIEDZENIE SEJMKKU POWIATO- 
WEGO. leanai 


Jutro, tj. 25 sierpnia trb. o godzinie 11 rano 
odbędzie się w: gmachu Starostwa Kaliskiego po- 
siedzenie Sejmiku Powiatowego Z następu jącym 
porządkiem dziennym: Nad í 
; 1) Odczytanie pnotokutu z poprzedniego ze- 
brania Sejmiku t n. 28 tipoa 1922 r. i 

2) Sprawoładanie Wydziału Powiatowego z 
dwóch okresów czasu tj. od! dnia 10.3 22 r.. 

3 Wybory 8 członkówi2 zastępców do O- 
kręgowej Komisji Wyborczej do Sejmu. 

4, Sprzedaż kolejki. 

5) Kupno cegielni na mzecz Sejmiku. 

6) Sprawy budżetowe i 

7) Wolne wnioski. 


ODROCZENIE SESJI SEJMU DO 20-go 
WRZESNIA. EN 


ti Premydent Rady Ministrów, prof. No- 
wak, odbył konferengje © p. marszałkiem Sejmu, 
ma której Skutek zdecydowano zapowiedzianą na 
12-go września sesję Sejmową odroczyć do 20-g0 
września. Motywem odroczenia wj konieczność 
należytego przygotowania projektu ustawy o sa- 
kac stó, dia Galicji W iej- 

W uwiąpiku z temi w kotach sejmowych panu- 
je przekonanie, że p. marszałek odwoła również 
zapowiedziane na 9 września posiedzenie komi: 
sji konstytucyjnej. "R 7 

ZTOWANIE „JACZEJKI* BOL-; 


— ARES: 
'SZEWICKIEJ POD WARSZAWA. | 


W związku ze sprawą Toepliiza, przeprowa- 
dzono w foca z EREE E szereg re- 
wizji i ar wano ' mzłonków „jaczejki” 
bolszewickiej, której one zka było działanie na 


„spieszuie zaopatrzyli się w mundury pruskie z odt 
m ię militarystycznectmi, na WE pruski. ł 
takszawiadowca stacji nosi” naramienniki 
rucznika pruskiego, maszynista arowozowy— 
podporucznika itd. oraz na czapkach t. zw.. 

„bączkić z kolorami Rzeszy niemieckiej. Dła po- 
dróżnych polskich wpada to niemiłe w cczy, je- 
śli się zważy, że każdy z tyteh' urzędników iz prže- 
konania jest Prusakiem. Przebiegłość pruska i 


tu dopisała, stawiając gdańską Dyrekcję PKP, 


rekcja wejnzała bliżej w tę sprawę i postarała się 
o skasowanie tych mundurów, przypominających 
czasy Wilhelma, oraz wytłumaczyjła zapajnięta 
łym Prusakom, że są obecnie na służbie polskiej, 
gdzie nie należy afiszować, ani przypominać od- 
znak znienawidzonego przez cały świat militaryz- 
mu OCE Również należałoby zo strony Dy% 
rekcji P.KLP. uwagę tym urzędnikom, iż dekoro 
wanie piersi krzyżami żelaznemi z czasów Wii+ 
helma może mieć miejsce tyłko w Niemczech, gdy 
tymczasem Polacy wcałe się takin: widokiem: nie 
zachiwycają. Dalej powinny wreszcie wypadki 
znieważania godła państwa polskiego oraz usz- 
kodzenia wagonów, czego dopuszczają się tylko 
ci urzędnicy w wolnych. chwilach, gdv ruch ko- 
lejowy maleje. Dokąd więc będziemy przygładałi 
się pobłażliwie wandalizmowi rozwydrzonego pru 
sactwa ? 


przed faktem dokonanym. Czas jednak, aby Dy- 


Gdańsk, jako miasto portowe odwiedzany 
bywa codziennie przez dziesiątki tysięcy pnzy- 
jezdnych z różnych stron. Dzięki takiemu oży” 
wieniu, szerzy się tu szczególnie, w ostatnich: cza 
sach w zastrasza jący wprost sposób prośtytucja, 
a stąd zaraźliwe choroby weneryczne. Gdańsk 
pod tym względem imożna obecnie porównać np. 
z Hamburgiem, gdzie wenerja przybrała strasz- 
liwe skutki. To też władze gdańskie, zdając sobie 
sprawę Z okropności tej RAA starają się wszel- 
kiemi możliwemi środkami zwalczać ją. W tym 
celu urządzono w starych murach tutejszego ar- 
senału wystawę chorób wencrycznyłch, którą zwie 
dzają codziennie tłumy publicznośei przy odpo- 
wiednich objaśnieniach lekanzy-specjalistów. 


K. P-n. 


b 


terenie okolic Warszawy. Podczas rewizji znało- 
ziono bardzo wiele kompromitującej korespon 
Rdencji i liczne druki, broszury komunistyczne o- 
raz picczątki partyjne „jaczejki: W. Zakroczy- 


miu aresztowani są: Hersz Wogel, Mordka Szei-. 


man, Mendeł Kirsz, Mordka Rosenberg, Feiweh 
Brodzki, Jakób Dzierzkowski i Hersz Merenholz 
W Nowym Dworze aresztowany jest syn miejsco 
wego bogacza, właściciela młyna itartaku Dydja 
Silbersztein, kuzyn miejscowego rabina, Neufel- 
da, Silbersztein jest wykształconym młodzieńcem: 
jak również iwszyscy inni posiadają przeważnie 
Po wykształcenie. Wszystko to są ludzie nło- 
OZ i. 
Aresztowanie i wykrycie wyżej wymienionej 

„Jaczejki wywołało w okolicy wiełką sensację. 


WOJCI T SOŁTYSI MOGA NOSIC RE- 
WOLWERY. 


Ze względu na powstałe wątpliwości co do 
wydawania poawoleń na broń wójtom isołtysom 
jak się dowiadujemy, minister spraw wewnętrz- 
nych wydał okólnik, w którym wyjaśnia, że poz- 
wołenia na broń krótką dla obrony osobistej mo- 
gą byc wydawane wójtom isołtysom. 

Jednakże władze administracyjne pierwszej 
instancji mają traktować sprawy tego rodzaju 
indywidualnie i pozwolenia bezpłatne wydawać 
tylkoły m wójłom isołfttysom, którzy rzeczywiście 
broń potrzebują z powodu spełnienia czynności 
urzędowych, którzy w zupełności zasługują na 
zaufanie. 

— NIEBEZPIECZNY MAZ I OJCIEC. 

W dniu 21 sierpnia o godz. 7.45 zjawiła się 
w biurze policji żonai córka niejakiego Bęczkie- 
wicza Andrzeja zamieszkałego przy ul. Lipowej 
22izameldowały, że mążiojciec wymienionych 
oł paru tygodni stale się w domu awanturuje u- 
ciekając się nawet do b.cia. Ostatnio uczynił a- 
wanturę, skutkiem której żona icórka uciekły z 
domu. W czasie nieobecności A. Bęczkiewicz o- 
garnięty szałem złości spalił kostjum córki war- 
tości 30 tys. mk., począm z domu się wydaljł.. Syn 
Stefan oświadczył przytem matce i córce. "które 
powróciły do domu by z mieszkania się nie wy- 
datały ponieważ ojciec zaprzysiągł się, że je oby- 
dwie zastrzeli. Policja udawszy się na miejsce 
zauważyła na ' 
wrócił by wykonać swą źbę. Bęczkiewiez, trzy. 
mał w ręku rewolwer. Na rozkaz policjanta by 
broń Odfyrucił, tenże nietylko rozkazu nie posłu 
chat. tecz rewolwer wymierzył w stronę poliajanta 


po” 


podwórzu Bęczkiewicza, który po-' 


Roategł się suchy trzask spuszczonego kurka, 

iecz broń nie wypaliła—jak się później okazało . 
dla tego, że kuje były niedopasowane do tego 

systemu. Gdy policjant z nasadzonym bagnetem 

ruszył w stronę B. tenże chwycił za bagnet pra- 

giiąc mu go wyrwać, nie udało mu się to jednak, 

przytem skaleczył sobie rękę. W tym samym cza- 
sie drugi policjant wyrwał B. rewołwer, poczem 

ebezwładnionego odstawiono do policji zląd 

zaś do więzienia. , 


ZAPISY NA UNIWERSYTET. 


Ł zakończeniem ubiegłego roku akademickie- 
go studenci zostali poinformowani, iż wykłady: 
rozpoczną się 15 września. Jednak, termin ien 
ze tał przesunięty na dzień 15 października. 
Przyjmowanie podań dla nowo-wstępujących 
rozpocznie się 4 września ibędzie trwało do 
tegoż miesiąca. Do podań należy dółączać świa+ 
dectwo dojrzałości w oryginale, życiorys, świa- 
dectwo służby wojskowej, poświadczone nejen+ 
talnie, 4 fotogratje ipełny wypis świadectwa u~ 
rodzenia. 2 A ara, 


WDZIECZNA SUBLOKATORKA. 


Niejaka Janina Karzyńska mieszkała jako 
sublokatorka u p. Dymeckiej zamieszkałej przy 
ulicy Nowy-Swiat 31. Pewnego dnia Dytmecka Zau- 
ważyła u siebie brak palta, podejrzewając o kra- 
dzież Karzyńską, zameldowała o tem policji. Pod- 
czas rewizji u K. znaleziono płaszcz oraz spódni 
cę, której braku pierwotnie p. D. nie zauważyła: 
Karzyńska do Kradzierzy się przyznała przyczzem 
wykrętnie tłomaczyła się, że uczyniła to dlat:go 
ponieważ syn p. D. zabrał jej z torebki 3 $ys.. mk. 
których jej é nie ehB'ał. W śledztwie okazało 
się, że Karzyńska mieszkała przedtem u nieja- 
kiej M. Matusiakowej (Lipowa 24) przytem zna- 
jąc dobrze warunki przyszła podczas nieobeeno= 
ści M.iwwiąwszy od sąsiadki Matusiakowej 4 
klucze skradła jej ze szafy 10 tys. mk. Amator= 
kę cudzej własności zamknięto w areszgie. 


/ 


OFIARY: 


Pobrane na mocy wyroku Sądowego odszko- 
dowanie za stratę czasu od! właścieiela samochodar 
M. Przybył w Kaliszu marek poł 15..000 skła 
dam na Czerwony Krzyż Polski Oddział Kaliską 
Geometra Władysław Starzyński, Piaskowa 13; 


Największa katastrofa na Świecie. 


Korespondent „Daily Express“ z Honkongu 
donosi o strasznej katastrofie, skutkiem, której 
miasto portowe Swatan, leżące w prowincji chiń 
skiej Kwangtung u ujścia rzeki Han, znikło % 
powierzchni ziemi. Przyczyną katastrofy był tağ- 
tun o niebywałej sile, który trwał przez całą Jo- 
bę. Już w nocy niedługo po wybuchu, burza zni- 
szczyła elektrownię, tak że w całem mieście Za» 
panowała nieprzejrzana ciemność. Dało to po+ 
wód do ogólnej paniki, która pociągnęła liczne 
ofiary w ludziach. Podczas, gdy szalejący: wi 
cher zrywał dachy irzucał je jak pióro na ulige; 
łamiąc z przeraźliwym hukiemi ogłuszającymy 
trzaskiem ogromne belki i krokwie, bezprzytomni 
mieszkańcy, bliscy oblędu, wyskakiwałi z okien 
i balkonów, szukali w panicznej ucieczce zba” 
wienia przed zagładą i zniszczeniem. 

Równocześnie z burzą lądową, szalał tajfun 
na morzu. Wielopiętrowe fałe podno'siły się 
na wysokość domów i z szumem zalewały pomosty 
i urządzenia portowe, łamiąci pogrążając wszy= 
stko pod wodą. Zerwane z kotwicy okręty pada- 
ły ofiarą rozhukanego żywiołu.. ^ ; 

Z biegiem czasu zbierająca woda Hana za- 
częła zalewać niżej położone dzielnice She or. 
wypędzając stamtąd oszalałą z przerażenia 1 
ność. Całe gromady mieszkańców w bieliźnie noc- 
nej gnały ulicami pod siekącym deszczem, w nie- 
przejrzanych ciemnościach niewiadomo dokąd i 
niewiadomo poco. Krzyk szalonych był głośniej 
szy od huku piorunów iryku fal. LA 

Europejska część miasta, położona ponad 
chińską, doznała również uszkodzeń i przedsta+ 
wia dziś opłakany widok. i 

Ofiara tej największej w dziejach świata ka- 
tastrofy padły tysiące osób,. pogrzebane pod gru- 
zam, rozwafonych domów lub pogrążone w to- 
niach morskich. Ogólnej ilości ofiar tego apo- 
kaliptycznego nieszczęścia nie można dotychczaę 
obliczyć. Co udało się ustalić, to jedynie €y- 
irẹ rannych, leżących w szpitałach, która możę 
więcej przerazić, niż najgroźniejszy opis 
tego kataklizmu. Ranionych jest mianowicie ox 
koło 30,000. RE % 

Miasto Swatan przestało istnieć. / i; :r 


— | © GAŻETA KALISKA 25 sieśpnia 1923 bóku. _ Nich 
© 25000 nagrody Zginęła karta beztermino- ` ig 


Dnia 20 sierpnia w Aleji Józefiny 13 w' bramie zgi- ` wydana ił BZU w Ka- 
nął zegarek damski złoty, oprawny w złotą branso- _Jiszu na imię Henryka Singera - 
letkę z monogramem M. L. Uczciwego znalazce rocz 1888. 2405 

~ uprasza się odnieść: Al. Józefiny 13 m=24 p. Chwat. 


Urząd Akcyzowy w Kaliszu podaje niniejszym do wia- s $e 
domości, że .w dniu 4 września r. b. o godz. 9 rano odbę- MSZ! na stancję. | 
dzie się w biurze Urzędu (Łódzka 5) sprzedaż przez licy- Wiadomość: ul. Ciasna 9 

„tację 159,45 litrów 100” czystego -spirytusu i 624,87 litrów m. 1 Katarzyna Wesołek. 


"KALISKA FABRYKA FA 
Spłotów Dracianych i Tkamin Metalowych. fi 


1. KARDOLINSKI 


W KALISZU, ULICA NOWO-LiPGWA N: 27- 


100* skażonego, pochodzącego z konfiskat. TR 2406 £ 

4 Do licytacji mogą przystąpić jedynie meykucje ony Poleca na sezon bieżący: 
uprawnione. do kupna spirytusu t. j. posiadające odnośne Å Splot k d 3 : 
pozwolenia władz skarbowych. © , piloty cynkowane na. ogrodzenia, drut | 

+ 2393 Naczelnik Urzędu: J. WIZE. —. P szukujemy kolczasty, skobełki, tkaniny na arfy do wilani, 


większą ilość kapusty, owo- 
ców i jarzyn. Płacimy naj- 


Uk: | wyższe ceny. 
ER 53 Wiadomość ul. Stawiszyń- 
ska Ne 45 Kubiak. 2398 


suchy; pra sowa my; jak też  Zsinęła karta bezterminowe- 


Ź przetaki i t. p. 


Wszelkie czynności miernicze 


: go u lopu związane z pomiarem dóbr. ziemskich, parce- 
drzewo szczapowe IŚ daniem wydana przez P, K. U. w Ka- lacją, .komesacją, |scaleniem gruntów), likwi- 
YZ ; liszu na imię Stefana Toma- dacją serwitutów, podziałem wspólnot i t. p. 
Dla dogodności klijenteli odstawa do domu. szewskiego rocz. 1888 _ 2408 jak „równiez miernicze ekspertyzy .sądowe, 
Wielkopolskie przedsiębiorstwo Torfu i Drze- 7, 777—— sporządzanie uwierzytelnionych odrysów pla- 
Rn i OSałowogo 2392 Krawcowa nów i opisów z u wdeziikUoć pomiarowych 
i f ea o Wykonywas oee 
poszukuje szycia po do- i 
Tel. 96. W. CIECHANOWSKI. Tel. 96. mach. : p upoważniony przez Główny Urząd Ziemski i | 


Oddział w Kaliszu. Szosa Szczypiornska N: 4. Wiadomość: ul. Dobrzecka  S$łówną Dyrekcję Tow. Kredytowego Ziemskiego 


Ne 5 m. 4 dom a Geco m e tra Antoni klobukowski, 


były długoletni geometra Gubern. Komisji do spraw włościańskich, os- 


Palarnia kawy 


f s fi inął paszport tatnio starszy geometra Okręgowego Urzędu Ziemskiego w Kaliszu 
= b wydany w Kaliszu na imie Adres: Kalisz, ul. AJ. Józefiny Mè 12. -2320 
e 5% Abrama Mozesa Dunkel- MEW  Nachunek przekazowy w Ban<su Ziemi kKalisxiej w Kaliszu. $B 
i O W 1 S Z mana. weksel na sumę 
95" mk. p. 60.000 płatny 30.9. 
Kawa prawdziwa 1922 r. podpisany przez Zawodowa 
Mięszanka kawo-zbożowa. Mozesa Dunkelmana, oraz ż ze Ro! LA 
Mięszanka: zbożowa: przekaz na 17.000 mk. na Wyższa Szkoła Kroju t Szycia 


imię Necha.Tarke. 2401 
nagrodzona złotym medalem w Paryżu, lau- 


Do sprzedania reatki paryskiej Akademii 


Przyjmuje się kawę i zboże do palenia tylko w więk- 
szych ilościach. :: Sprzedaż hurtowa i detaliczna. 
Ulica Qgrodowska N: 4 w Kaliszu. 


e dod oa, 2002 3 maszyna do szycia . PT, 
atm | E, Miechowskiej, 


Pr LESI Q biorstw 0 E O KALISZ, ul. Górnośląska 50. 


krycia dach ÓW dachówką Do sprzedania . System 'kroju angielsko-francuski. Nauka 
ski ep z -dużą trwa od 6—8 tygodni. — Po ukończeniu 
azbesto w ą piwnicą, uczennice otrzymują świadectwa. 


urządzeniem i pokojem. FILJE SZKOŁY: TORUŃ, GRUDZIĄDZ. 
p AN AON OZ TNT 


Wiadomość: ul. Wrocławska 13 
A. Miluśka. 2395 586 


PEIOR I OWRZOWWEZEGCOWTCH o ERA TO > SSE FI DUK) VEEALA ENE U BARAL PPSA 


SHUN EN, A aat APSS 
y znad nag 


Na stancię Z mojej fabryki polecam do natychmiasto-. 
przyjmuję uczni dosed wej dostawy: ; 
ję i na dogod- M 
nych warunkach. ą Papę dachową. lepnik > 
ay E E ha smołę z węgla kamiennego destylowaną 
p. ozmidta piętro na pra- A ; ` 
wo, fron'. 2307 cementowe czerwone falcowe „dachówki, 

WŁADYSŁAW LEWANDOWSKI, 
b oe BAG LĄ © FABRYKA PAPY © ' 
Gwintowniki gazowe T C ZE W Pomorze.’ 2382 


Dla dogodności klijenteli gwintowniki Whirwortka 


zaopatrzył: swójo>skład na sezon zimowy w najlep- | 10 ( I Aniela Bucikiewiczowa Do S rzedania 
a saii ars różnego rodzaju | Taytan] apr b dje EE na Sac 2000. grusz wy- 
NANSKFWarszawa, ul. uczniów lub uczenice sokopiennych, półpiennych 
PaF istra męskie i damskie. "SĘ | pa o ae kat Np deck Ak) i 
Przyjmuję wszelkie roboty w zakres xuśnierstwa- wcho- | na S a n C c. ków porzeczkowych silnych, 


_dzące oraz reperacje. U: ; Warunki do omówienia. ., trzyletnich w, Zakrzewku, 
Robię zamiany, kupuję różne skórki surowe oraz uży- > | Egzemę liszaje itp. Ciasna 1,-mieszk.-7 dom Syn-- pocz. Sompolno - Kosso- 
wane futra. —- Płacę najwyższe ceny. leczy maść „, dykatu Rolniczego. 2539 „wski. s 

: i e Ę x 4 t th y Pat ŘS YA, 
Z poważaniem Józef Bigeleisen, „tamm Age s | koju z kuchni 

Browarna 3, oficyne, II p. Telef. 159, sprzedają apteki i składy y Zginął dowód osobisty po to 2, 4. 

i | s fi . APTEKA K. GĄ- dj imię Oferty proszę składać do Adm. 

2082 Firma egzystuje od rku 1894. apłEcEnE e” -t dany w Lublinie na imi e 

. SECKIEGO w Warszawie. | WYG A Bii rat A l n 2306 „ Gaz. Kal. pod. M 2016. 


A 


BJECY ii 5 fsi, A s 4 en riaan ai HSW 
"Bodaktor A. RADWAN. Wydaw — „Gazeta Kaliska Spok © ogr. odp. Druk „Gazety Kaliskiej” Kleja Józefiny "1. 


